
Z UWAG NAUCZYCIELI (zebranych ze strony www.menis.pl) 

 
 Leży pod ławką na lekcji geografii udając rodzącą kobietę i wydając przy tym 

realistyczne odgłosy. 
 Wysłany po kredę, przyniósł cały karton twierdząc, że pani woźna zwiększyła 

wydobycie rudy kredy. 
 Wysłany w celu namoczenia gąbki wrócił z mokrą głową i suchą gąbką. 
 Cieszy się, że dostaje coraz więcej uwag. 
 Cieszy się, bo kolega się cieszy, że dostaje coraz więcej uwag. 
 Śmieje się parszywie. 
 Wyrzucił koledze czapkę przez okno ze słowami „jak kocha, to wróci”. 
 Zamknął panią szatniarkę w szatni i żąda okupu. 
 Zamknął nauczyciela na klucz i odmówił zeznań. 
 Kowalska i Jóźwiak nie chcą podać swojego nazwiska. 
 Kradną ze szkolnej kuchni ziemniaki i robią z woźną frytki. 
 Zwalnia się z lekcji. Mówi, że boli ją głowa, a potem widzę ją z przystojnym 

brodaczem. 
 Zjada ściągi po klasówce. 
 Na lekcji dłubie w nosie i mówi, że to jak narkotyk. 
 W czasie wyścigu międzyszkolnego umyślnie biegł wolno by, jak twierdzi, zyskać 

na czasie. 
 Nie uważa i biega na lekcjach w-f. 

 Śpiewa na lekcji muzyki. 
 Ukradł ze szkolnego WC sedes i przechowuje go w plecaku. 
 Na wycieczce szkolnej zerkał ku sklepowi z napojami alkoholowymi, gdzie potem 

dokonał zakupu pamiątek. 
 Wyrwany do odpowiedzi mówi, że nie będzie zeznawał bez adwokata. 
 Po napisaniu kartkówki nie oddał jej twierdząc, że zostawił ją w domu. 
 Podpalił koledze teczkę na lekcji i zapytał, czy może wyjść po gaśnicę. 
 Schowany za podręcznikiem fizyki wydaje dźwięki przyprawiające mnie o mdłości. 
 Leżał na podłodze i robił zamieszanie nogami. 
 Siedzi w ławce i zachowuje się podejrzanie. 
 Udaje, że słucha nauczyciela. 
 Mówi „dzień dobry” do kolegi. 
 Oświadcza mi się. 
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